
FRAGMENT 13 

 

WDOWA 

 

(…) Wraca Balladyna… 

 

KIRKOR 

 

Gdzie? 

 

WDOWA 

 

                        O! nie widać… lecz matce wiadomo. 

Patrz, panie! oto jaskółeczka sina 

Zamiast wylecić, kryje się pod słomą, 

I cicho siedzi… Gdyby zaś Alina 

Wracała z gaju, tobyś to, mój panie, 

Usłyszał w belkach szum i świegotanie, 

Jedna za drugą pyrr… pyrr… lecą z gniazdek 

Do tej dziewczynki i nad nią się kręcą 

Niby chmureczka małych, czarnych gwiazdek 

Nad białą gwiazdką… 

 

KIRKOR 

 

                           Dlaczegóż się nęcą 

Ptaszki do młodszej córki? 

 

WDOWA 

 

                           Któż to zgadnie?… 

Idzie Bladyna, widzisz?… 

 

KIRKOR 

 

                            Jak jej ładnie 

Z tym czarnym dzbankiem na głowie. 

 

Balladyna wchodzi ze spuszczoną głową 

 

                            Dziewico! 

Oddaj mi dzbanek, ja ci zaś nawzajem 

Daję pierścionek… 

 

Bierze dzbanek. Balladyna odwraca głowę. — Kirkor kładzie na jej palec pierścionek 

 
 

 


